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Jadnajcie prenumeratorów 
prasy katolickiej, 


Porządek nabożeństw 


w Kościele Parafjalnym 

W nieb. Najśw. Marji Panny. 
sobota dnia 2 lutego —Matki Boskiej Gromu. 

g. 6. Prymarja z nauką — ks. kan. Jan- 
kowski. 

g. 8. Msza św z nauką — ks. Jung. 

g. 9,80. Msza św. z nauką — ks. Ło- 
paciński. 

g. 11. Suma — ks. prof. Giebartowski, 
kazanie — ks. Mar. Brodziński. 

g 12,:0. Msza św. z nauką — ks. Mgr. 
Brodziński. 
g. 15. Nieszpory — ks. Łopaciński. 


Niedziela 1V po Trzech Królach 
dnia 3 lutego. 

gy b. Prymarja z nauką ks. 
Brodziński. 

g. 8. Msza św. z nauką — ks kan. Jan- 
kowski, 

g 0,80. Msza św. z nauką — ks. Mgr. 
brodziński. 


r M 


Mgr. 


g. ll. Suma — ks. prof. Giebartow- 
ski. Kazanie — ks. Jung. 

g. 12,30 Msza św. z nauką — ks, Lo- 
paciński. 

g. 8. Msza św. z nauką w kaplicy wię- 
ziennej — ks. Jung 


Od g. 18 u. 2. HH. do g. 18 <d. 0. II. 
dyżury pełni ks. Jung. 


Kalendarzyk Zcbrań. 
(Dom Katolieki). 

Sobota 2 lutego br. g. 16 (l term.) 16,30 
(li term.) Walne doroczne K, S. Mężów. 

Niedziela 3 lutego br. g. 16. Arcybrac- 
two Straży Honorowej i Bractwo Najśw. 
Serca Pana Jezusa. 

Sroda 6 lutego br, g. 17. Kurs robót 
w K. S. Kobiet, g. 19. Świetlica K. S. 
Kobiet; g. 19. Kurs robót w K. S.M. Zeń- 
skiej. 

Gzwartek 7 lutego br. g. 19,15. Kurs wy- 
ksztkłcenia religijnego; g. 20,15. Wykład 
w K. S. Mężów. 

Piątek 8 lutego br. 
K.S.M. Zeńskiej. 

Sobota 9 lutego br. g. 16. Koło mini- 
strantów. 

Niedziela 10 lutego hr. g. 12,15. Trzeci 
Zakon św, O. Franciszka; g. 16. Ogólne 
Bractwa Z. R.; g. 16,30. Flenarne K., 5. M. 
Męskiej. 


g. 18. Świetlica 


Komunikaty. 


1) W piątek I miesiąca nowego 
o g. 9ej nabożeństwo z wystawie- 
niem Najśw. Sakramentu ku czci 
Najsłodszego Serca P. Jezusa. 

2) W sobotę, dnia 2 lutego przy- 
pada uroczystość Matki Boskiej 
Gromnicznej. Przed sumą cere- 
monja poświęcenia gromnice. 

3) W niedzielę, dnia 8 lutego br. 
o g. 8 rano — Msza św. w intencji 
K.S. Kobiet, w czasie której wszyst- 
kie członkinie winny przystąpić do 
Stołu Pańskiego. 


SOSNOWIEC, dnia 3 lutego 1935 roku. 


Święto Światła. 
(Na Matkę Boską Gromniczną). 


Każdy wie, jak to bywa po 
wszystkich przybytkach bożych, gdzie 
ludzie żyją wierni dawnym obycza- 
jom i stary obyczaj praojcowy poj- 
mują i szanują i miłują. 

Kościół pełen narodu. U każdego 
w kościele w ręku gromnica. Od 
lampki niegasnącej u ołtarza zaczer- 
pnął sługa kościelny ognia. I oto od 
jednej świecy zapala się druga. 
Udziela ognia jeden drugiemu — bie- 
rze jeden od drugiego — i dalej od- 
daje i rośnie fala jarząca szybciej, 
coraz szybciej — i po niedługich już 
chwilach cała świątynia goreje ja- 
rzącem światłem. 

Swiat cały jest— a przynajmniej 
być powinien — taką świątynią peł- 
ną „Chwały Bożej*. Wszystko — 
wszystkie stosunki wśród ludzi rużyt- 
kowanie sił przyrody powinny Świe- 
cić takim ładem ı zgodnym zespo- 
łem. 

Tymczasem ciemności pokryły 
ziemię całą. Ai w naszym narodzie 
nie jest lepiej... I w naszym narodzie 
poczynają się chwiać stare wypró- 
bowane zasady. Pod wpływem złych 
ludzi poczynają chwiać się w poglą- 
dach nawet dobrzy. Wszędzie gro- 
madzi się zło. Na jedną dobrą gaze- 
tę 10 złych ci ofiarują. Na 10 złych 
książek pokażą ci zaledwie jedną 
dobrą. Z plugawym towarem dru- 
kowanym zbliżają się nawet tuż pod 
świątynie nasze w dzień niedzielny. 

Pod naporem tak licznego zła po- 
czyna się mącić w głowach naszych. 
Tracimy to, co ludzie nazywają 
„orjentacją*. Szukamy nowych pro- 
roków, a odwracamy się od Jezusa. 
Wrogów, szkodników, których na- 
leży zwalczać, wspieramy -- a przy- 
jaciół, których należy wspierać, zwal- 
czamy. Bo brak nam światła. Swiatła 
nam trzeba. 

Światła nie mamy — św.atła nam 
trzeba, coby oświeciło drogę naszą. 
Oświaty nam trzeba — bo zginiemy. 
Bez ciągłego oświecenia gdzież po- 
dzieje się nasza dzielność — gdzie 
sila, moc, energja?... Z lat jeszcze 
dziecinnych pamiętamy może obra- 
zek Matki Bożej Gromnicznej taki, 
jaki był w domu naszym rodziciel- 
skim: gromada wilków rozżartych, 
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Parafja Wniebowzięcia Najświętszej Marji Panny. 


Apostołam bądź, 
nietylko czytelnikiem. 
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wilków gotujących się do najścia na 
ludzkie osiedla. Ale Matka boża za- 
stępuje im drogę. W ręku jej grom- 
nica: „bierzcie ludzie Światło — udzie- 
lajcie jedni drugim* — światła wam 
trzeba, światła, ognia bożego ku ży- 
ciu wszechstronnie lepszemu... 

Swiatła, światła, światła: 
zbawienie. 

Obraz ten o wilkach i gromnicy 
do duszy naszej i pod innym wzglę- 
dem możemy zastosować. Często do 
sennej duszy naszej zbliżają się wil- 
ki w postaci pokus, zwłaszcza w go- 
dzinę smierci. l wtedy tuzeba nam 
światła gromnicy i pomocy Naj- 
świętszej Panienki. 

Matka Boska Gromniczna ma nas 
strzec od wszelkich nieszczęsć. Pod- 
czas burzy zapala się gromnicę, aby 
nas uchroniła od uderzenia piorunu. 
Choremu w chwili konama podaje 
się do ręki gromnicę, by Chiystus, 
pogromca złego ducha, nie opuscł 
człowieka w ostatniej godzinie: był 
zwyczaj u ludu (moze jest jeszcze?) 
że w dzień Matki Boskiej Gromnicz- 
nej, po powrocie z kościoła modlono 
się w domu przy zapalonej gromnicy 
na tę intencję, by każdy mógł umrzeć 
z gromnicą w ręku. Do zapalonej 
gromnicy przykładano szyję i końce 
palców u rąk, co miało chronić od 
chorób. U futryny drzwi lub na 
belce sufitu wypałano gromnicą znak 
krzyża świętego. Dla zabezpieczenia 
się od uderzenia piorunu podczas 
burz letnich chodzono z zapaloną 
gromnicą po podwórzu, a następnie 
stawiano gromnicę w pokoju na 
oknie i tam stała przez dni osiem. 

Dzisiaj dużo tych zwyczajów na- 
wet na wsi już może jest w stanie 
zanikania. 

Młode pokolenie, wychowane 
w ducha „postępu” i „kultury“ często 
wstydzi się swych ludowych zwy- 
czajów. A Szkoda, bo są nietylko 
bardzo piękne ale i pożyteczne. Czyż 
myśl o konieczności opieki Bożej 
nad wszystkiemi sprawami naszemi, 
nad dobytkiem naszym, nad zdro- 
wiem i życiem naszem, czy myśl 
o tem, że kiedyś będzie trzeba umie- 
rać i rachunek z wszystkiego zda- 
wać — przed Sędzią, Którego oszu- 
kać nie można — czyż myśl taka 
nie jest zbawienna i wychowawcza 
dla całego narodu? 


w tem 


Proboszcz. 


Zapisujcie się na stałych abonentów „Niedzieli“ z „Dodatkiem Parafjalnym'. 
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Kolenda. 


Rozpoczyna się najmilszy okres 
dla paratjan: wizyta duszpasterska 
t. zw. kolenda, ktora wnosi do ro- 
dzin błogosławieństwo Boże ı życze- 
nia najlepsze. Gościnność i serdecz- 
ność, z jaką przyjmowali nasi para- 
tjanie w roku ubiegłym Ks. Probosz- 
cza i Ks. Ks. Wikarjuszy, z jednej 
strony wskazuje na duże przywiąza- 
nie naszego społeczeństwa do Ko- 
ścioła Katolickiego, a z drugiej stro- 
ny jest ogromną pociechą ı radością 
dla duszpasterza parafji, który wraz 
ze swymi pomocnikami chciałby 
wszystkich ukochać i wszystkim w 
miarę możności być pomocnym 
i usłużnym. Nic więc dziwnego, że 
dla tutejszego duchowieństwa są te 
odwiedziny nad wyraz miłe, gdyż 
witają ich serca życzliwe i otwarte. 

To też w Imię Boże rozpoczy- 
namy kolendę od wtorku, dnia 5-go 
lutego. 


Wizyta Pasterska. 


Wtorek dnia 5 lutego. Kordonowa 
jeden ksiądz; Jaswzębia — drugi 
ksiądz. 

Sroda dnia 6 lutego. — Warszaw- 
ska, Targowa — jeden ksiądz; Ra- 
docha — drugi ksiądz: Dęblińska — 
trzeci ksiądz. 

Czwartek dnia 7 lutego. — Kiliń- 
skięgo — jeden ksiądz; Pańska (po- 
łowa — drugi ksiądz; Kolejowa — 
trzeci ksiądz. 

Piątek dnia 8 lutego. — Pańska 
(Il połowa) — jeden ksiądz; Pawia—- 
drugi ksiądz; Chmmelna— trzeci ksiądz. 
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Kolenda w parafji. 


Zbawiciel nie zadawalał się na- 
uczaniem po bóźnicach, po polach, 
na miejscach publicznych, ale zacho- 
dził i do domów prywatnych. Za- 
siadał przy stole, uczył w gronie nie- 
wielu osób, troszczył się o wszystko. 

Czytamy u św. Łukasza 10,38,39, 
„A On wszedł do niejakiego mia- 
steczka: a niewiasta niektóra, imie- 
niem Marta, przyjęła Go do domu 
swego. A ta miała siostrę, imieniem 
Marję, która też siedząc u nóg Pań- 
skich, słuchała słowa Jego. Ale Mar 
ta pieczołowała się około rozmartej 
posługi". Jakże drogi nam jest Zba- 
wiciel, wchodzący do domów, roz- 
mawiający, biorący udział we wszyst- 
kich troskach! 

Kapłan — drugi Chrystus — czy- 
ni to samo. 

Występuje przy Mszy św. jako 
ofiarnik, wstępuje na ambonę i idzie 
do szkoły jako nauczyciel, występu- 
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je jako szafarz Sakramentów św. 
w kościele, odwiedza domy, przy- 
nosząc Wiatyk św. Ale to wszystko 
za mało. Idzie do domów, żeby się 
dowiedzieć, jak żyją, jak mieszkają 
jego dzieci. Czegośby nam brakowa- 
ło, gdyby kapłan nie zachodził do 
domów naszych. Te domy uświęca 
swoją obecnością, zbliża się do 
swoich owieczek, styka się z niemi 
bezpośrednio w ich życiu domowem, 
może powiedzieć o nich: „znam mo- 
je“ — ale też i paraljanie wdzięczni 
są mu za to, cieszą się jego przyby- 
ciem, z większą ulnością się mu od- 
dają — spełnia się i to drugie: 
„i znają mnie, moje“. 

Dzieje się to zwyczajnie w czasie 
Kolendy w okresie Bożego Narodze- 
nia, kiedy są wszyscy w domu, kie- 
dy prace pozadomowe nie przeszka- 
dzają w zetknięciu się wszystkich ze 
swoim ojcem duchownym. 

I któż z nas mile nie wspomina 
tych chwil! Z zapowiedzianej kolen- 
dy wszyscy się cieszą, przygotowują 
się na przyjęcie księdza, robią po- 
rządki koło domów i w mieszkaniach 
Nastrój uroczysty, — to święto dla 


domu! Przedstawiciel Boga przycho- : 


dzi jako kapłan, jako nauczyciel, ja- 
ko duszpasterz. Ubrany w szaty ka- 
płańskie wchodzi do domu, pozdra- 
wia wszystkich domowników naszem 
„Niech będzie pochwalony Jezus“ 
mówi: „pokój temu domowi i wszyst- 
kim mieszkającym w nim“, błogo- 
sławi dom i obecnych, odmawia mo- 
dlitwę: 

„Wysłuchaj nas Panie Święty, 
Ojcze wszechmocny, wieczny Boże 
i racz posłać z nieba Swiętego Anio- 
ła Twego, aby strzegł, opiekował 
się, wspomagał, odwiedzał i bronił 
wszystkich mieszkańców tego domu“, 
skrapia obecnych i dom wodą świę- 
coną i daje krzyż do pocałowania. 


KS” TAE 
D.c.n. 
Wiadomości. 
Zarząd Parafjalnej Akcji 
Katolickiej. 


We wtorek, dnia 12 lutego b. r. 
o god. 20 odbędzie się zebranie Za- 
rządu P. A. K., na które zaprasza 
się wszystkich kierowników od- 
działu. 


Kat. Stow. Młodz. Żeńskiej. 


W niedzielę, dnia 27 stycznia br. 
odbyło się Walne doroczne zebranie 
K. S. M. Zeńskiej pod przewod- 
nictwem Asystenta kościelnego — 
ks. M, Junga. 

Po sprawozdaniu poszczególnych 
członków kierownictwa i na wnio- 
sek komisji kontrolującej — ks, Asy- 
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stent udzielił ustępującemu Zarzą 
dowi absolutorjum. 

Następnie przystąpiono do wy- 
boru nowych władz Oddziału, w skład 
ktorych weszły: 

Jako kierowniczka— Jadwiga Mie- 
szalska, vice:kierowniczki— rena Le- 
winską, Żotja Sałacianka, sekretarka 
Marja Mikołajczykówna, skarbmczka 
Henryka Stetańska, naczelniczka— ja- 
mna Wieczorkówna, gospody ni— bar- 
bara Kusiówna, bibljotekarka—Manja 
Wojcikowna, chorązyni—Marja W ój- 
cikowna, zastępczym chorążym —Sta- 
nisława Łuszczakówna. 


Katolickie Stow. Mężów. 

W sobotę, dnia 2 lutego b. r. 
o godz. 16 (l term.) i 16.30 (ll term.) 
odbędzie się Walne doroczne zebra- 
nie K. S. Mężów, na którem odbę- 
dzie się wybór nowych władz kie- 
rownictwa. 

Na zebranie to dotychczasowy 
Zarząd zaprasza wszystkich człon- 
ków. 


Związki mułżeńskie zawarli. 

Dnia 23.1 1935 r. Franciszek Oziębło 
z Genowelą Misterkowicz. Dnia 27.1 Leo- 
nard Bednarek z Marjanną Mike; józet 
Kaczmarzyk z Stanisławą Kowalską. 

Szczęść Boże! Młodym parom! 


Rocznice zaślubin. 

Dnia 4.11 1934 r. Benedykt Sowa z Sa- 
lomeą Sidło; Kazimierz Moszczeński z Jó- 
zafą Czechowską; Leon Gorgoń z Anną 
Kudnik; Stanisław Gądek z Marcjapną Mo- 
tył; Antoni Zych z Marją jędrzejewską; 
Stanisiaw Adamski z ireną Mroczek; Sta 
nisław Płatek z Kordulą Dzięciołuwską 
Dnia 8.11 Leon Germańsk: z Stanisławą 
Kołton; Czesław Kopik z Kazimierą Sta- 
ciwińską. Dnia 10.11 Henryk Dudek z Wa 
lerją Kochanowicz; Piotr Podsiadhk z Ja- 
nina Szybalską; Stanisław Wawrzeń z He- 
leng Skorek; Feliks Kuś z Seweryną Ku- 
lak; Zygmunt Wojtasik z Zofją Wójcik; 
Władysław Urban z Franciszką Florczyk:; 
Stanisław Mysłek z Apolońją Twardoń. 
Dnia 11. Henryk Grudzień z Marianną 
Bech. 

Rocznice zgonów. 

Dnia 10.1! 1985 r. Józef Wilimowski, 

lat 80. 


Zapowiedzi przedślubne. 

_ Karol Ritner, wd. zam. Prosta8 z Lud- 
miłą Szwarc, p. zam. Smolna 5, zap. 8. 
Franciszek Kozik, k. zam. Pańska 27 z Mar- 
janną Gabryś, p. zam. Pańska 7. zap. 8 
Edward Szencel, k. zam. Sobieskiego ń z 
Anielą Krusiec, p. zam. Aleja 29, zap. 3. 
Jakób Ciesielski, k. zam. Dziewicza 7 z 
Stefanją Maj, p. zam. Dziewicza 7, zap. 3. 
Stanisław Gurak, k. z Sosnowca z Stani. 
sławą Cacok, p.z Bobrku, par. Niwka, zap 2 
Adam Kowalski, k. zam. Nowa 5a z Wa- 
cławą Hołowczyc, p. zam. Nowa 5a, z. 2, 
Józef Komenda, k. zam. w Dańdówce, 
pow. Niwka, z Otylją Gońcerz, p. zam 
Kołłątaja 6, zap. 2. 


Gromnice i przedmioty religijne 
poleca najtaniej 
EDWARD BERDYS 
Sosnowiec, MościcKiego 15 
(dawniej p. Żarska, obok głównej bramy). 


— Wydawca: Sekretarjat Parafjj Wniebowzięcia N. M. P. w Sosnowcu. 


Soanowieckie Zakłady Graficzne Sp. E o. e. Sosnowiec, Warszawska B, te). 1-08. 


